
Prenum erata  w m iejscu kw arta l­
nie z ip -  12 —  m ies ię c z n ie  z ip .  4.  

N e r  po je d y n cz y  gr .  10.

RO

149
P re nu m er a t a  na prowincj i  z op ła t ą  

pocztową z ip .  20 kwarta lnie .

,# v  Warszawie dnia 5 Czerwca 1830 roku w  Sobotę.
^  ' -   — ■ ' '  1 r f i r ~  T

WIADOMOŚCI HANDLOWE.

Giełda W arszaw ska dnia 4 Czerwca 1830 r.
W exle.

A m s/le n la m  ‘250 z. h . 
B erlin  100 ta l. 
Z  k ro t. te r .  . . .
G dańsk 100 ta l.
z  k rn t: te r :  . • •

t H am burg , 300 M k.
‘ ła p s k  100 ta l.
L ondyn , 1. 1. sż te r . 
M oskw a 100 r . b. 
P e te rsb u rg  d it to  
P a ry ż , 300 fran . 
W ied eń , 150 zł. reń . 
W roclaw , !OI) ta l.

|  żądano płacono  jj

2 m i2*. __ ___ — -
2 mi es. 593 — — — I— — — -  S
2 mi es. 590 — —

2 m ies. 894 — - —
3 m ies. —. — ■— ■—
2 mies- Al 7 — — \
] m ies. — —> — —
1 m ies. — — 178 25
2 inies. 483 — — —
2 m ies. 6 1S — — — j
2 m ies. — — — —

Monety
Z ło to  P o ls k ie  z a  100 z ło . ..
Im p e r ja ły  ro s ..................... .•
D u k a ty  H o l. n o ire  1 sz tu k a , 

d it to  s ta re , w ażne 
d itto  na p a s s ir .  . . .
d it to  a u s tr ja c k ie . . .

F ry d ry c h s d o ry  . . . .
P rH sk i k u r a n t ........................

d it to  b ile ty  kas3owe* 
A ssy g n a  R os. . . , .
B ile ty  bankow e a u s t :z a  lOOf.R. 
E in le sn n g  S ze in y  d it to

żądano p łacono  I

10- 22
- 1=

- - — —

-i-' ----- — —  1
__ __ ■— —•

1 179 10 178 20
« — —■ — —

i ~ ~~

Papiery. żądano

L is ty  za staw n e , (*)
O bligacje udz ia łow e  po z ł. 300S 
A sse k u ra c je  skarb : . . “
O b ligacje  p ra g s k ie  . . -
D ow : k. c e n tr . lik w id a c y jn e j, 

d it to  d it to  za  żo łd . .
d it to  d it to  za in n e . .

Z a p is y  d rogow e..........................
O bligac. ro s . 6 od 100 w assyg. 

d i t to  d it to  w  s re b rz e . .
d it to  5 od 100 w s re b rz e . . .
d it to  5 od 100 w  H ainb. C e r t 
d i t to  dit.to w  P oz. A ngl.

placnn

(*) Nie licząc w to wartości wynoszącej kuponu Zł. 1 gr. 24

B E R L I N . —  D n i a ł  czerw ca .  —  P o d ł u g  ku r s u  g i e łd y  z 
d.  29 z. m. ,  Obl igacje  udzia łowe po lsk ie  na 1 czerwca p ł a ­
cono i żądano z począ tku  61 , p r zy  końcu  61j) - Lis t y
zastawne pol sk ie  p.  C.  98 żądano.

GD A NS K .  —  D n i a m i  ma]a.  —  Ta rg i  nasze na p s ze n i ­
c ę ,  bardzo  ma ło  by ły  oży wione ;  j ednak  ceny  n ieź l e  się 
dotąd  u t r zymują .  Płacono  zwy k łą  po 4 2 0 ,  a na j p i ęk n i e j ­
szą  po 480  FI.  ( p o  3 1 1 i po 36T£ z ł p .  za k o r z e c ) .  Żyto  
po 160 F I .  Jęczmień  po 130 FI.

WIADOMOŚCI* KRAJOWE i ZAGRANICZNE 
K R Ó L E S T W O  P O L S K I E .

—  D y r e k c ja  s z c ze g ó ło w a  to w a r z y s tw a  k re d y to w e g o  z i e m ­
skiego  w o je w ó d z tw a  S a n d o m ie r s k ie g o .

Podaje do publ icznej  wiadomości ,  iż ’.v imieniu t owa­
r zys twa k r edy towego ziemskiego działając,  wypuszcza w 
t r zech le tn i ą  dz ier żawę dobra  z iemski e  Slarosiedl ice z p rzy-  
ległościaini  i przynal eżytośc iami  w powiecie Soleckim,  ob ­
wodzie Opatowskim,  wdztwie Sandomie rsk i em p o ł oż on e ,  
własnością  Jana Gumul iński ego będące ,  w d. 24  czerwca r. 
b .  poczynającą się a w dniu tymże  i miesiącu 1833 r. k o ń ­
czyć się ma j ącą ,  a to za zaległość raty grudniowej  r.  z. i 
nas t ępnych  s tosownie do ar t .  86 P .  S.  pod warunkami  na* 
s t ępuj ące  mi. Licytacja odbywać się,  będzie,  na posiedzeniu 
dyrekcj i - szczegółowej  towarzystwa kredytowego ziemskiego 
ndz tw a  Sandomie rsk i ego ,  w domu Radzimińsk ie j  p r z y  u- 
l i cy  R y n e k  w Radomiu pod Nro  pol icyjnym 39 ,  hypote-  
c znym 19 s t ojącym,  dnia 22 czerwca r .  b.  w godzinach r a n ­
nych  od godziny 10 poczynaj ąc .

1) U t r zymujący  się p r z y  dzierżawie obowiązany będz ie  
bez żadnego zwrotu ponosić r ok  roczn-e op ł a ty  do g run tu  
przywiązane w myś l  a r t .  41 prawa hypot eczncgo ,  ł udzi sz  
c i ę ż a r y  wieczyste  stosownie do art .  44  tegoż prawa.  —  a j  
Ofiary z łp .  422  gr .  17.  —  b j  L iw e ru nk u  dworskiego z łp .  
204 gr .  22.  —  c)  L iw e ru nk u  gromadzk iego  z łp .  96.  gr .  
26.  —  d j  Dymowego z łp .  304  g r .  l o .  —  e) S za r w a rk u  
z łp .  104.  —  f )  S k ł a d k i  ogniowej z ł p .  196 gr .  24.

Ponosi ć również będzie  wszelkie  c iężary g run tu  i s ł u ­
żby publ icznej .

2)  P r zed  objęciem dób r  w possesją,  a najdalej  w dniach 
t r z ech  zapłac i  do kassy obwodu Opatowskiego podatki  za­
l eg ł e  w ilości z ł p .  2350 gr .  11 i w dowod tego,  kwi ty ,  ze 
ska rb  zup e łn i e  zaspokojony został ,  dyr ekc j i  szczegó łowej  
okaże.

3)  Z łoży  zaraz dnia nast ępnego po pr zyb ic iu  i u t r z y ­
maniu się przy dzierżawie,  ca łkowi t ą  zaległość towarzy­
stwu z kosztami  i karami  jako t o : -

o )  Ratę grudniową r .  z. — —  —  zł- 979  gr .  18.
b ) Karę  od tejże za miesiąc 1 po -godg  —  4 27 .
c) Za miesięcy 6 po j ednemu  od §  —  —  58 —  24.
d )  Ratę czerwcową r .  b. —  —  —  —  97 9  18.
e) Karę  od tejże za mi e s i ąc j eden  —  —  4  —  27.
j )  For szusu —  —  —  —  —  —  GO —  —
g )  Koszta obwieszczeń o wydzierżawieniu,  p r z y ­

bl i żenie  —  —  —  —  —  —  150 —
h ) Koszta wprowadzeni a nowego dzierżawcy w po ­

siadanie —  —  150 —  —

Razem z ł. 2387 gr. 24.



(
4)  Każdy  chęć l icytowania maj ący z łoży  na vad ium tv 

monec i e  brzęczącej  z łp .  1 100,  k tó r e  onemuż  w e e n i e  d z i e r ­
żawnej  r oku  p i e rwszego  posess j i  dób r  po tr ąconemi  zosta­
n ą ,  je że l i  wa ru nko m dz ie rżawy zadosyć uczyni ;  w p rzec i ­
wn ym  zas razie vadium to s ł użyć  będzie  na pok ryc i e  k o ­
sztów i szkód j ak i eby  z n i edot rzymania  w a ru nk ów  wyn i­
k n ą ć  mogły.

5)  P rzyjmie  obowiązek dalszego wnoszenia  r egul a rn i e  
op ł a t  towarzystwu pr zypada j ących każdego  1 g rudn ia  i 1 
czerwca z łp .  979  gr .  IS ,  a zatem w ciągu swej possesji nie 
ra chu jąc  ra ty  g ru dn iowe j  r.  z. i czerwcowej  r .  b. k tó r e  już 
w ogóinej  zaległości  w pu nkc i e  t r zecim zamieszczone,  za­
p łac i  j es zcze  podob nyc h  r a t  pięć.

G) Odda dob ra  po wyjściu dzier żawy w t akim stanie 
w j ak im  je odb ie r ze .

7) Z rzecze  się wszelkich pre t ens j i  z czasu dzier żawy za 
j ak i eko lw iek  bąć nak ł a d y  g run towe ,  t u u z i e żz a  n ieodeb ran ie  
d ó b r  w p r zyzwo i tym stanie bąć z jak i egoko lw iek  innego 
ty tu łu .

8)  Dzi er żawca  za wsze lk i e  uchybienia  opła t  t owarzy ­
stwu p r z y pa d ły ch  poddaje  się exeku c j i  adminis t racj i  t o ­
warzystwa ,  i wszys tkie  spo ry  wyn iknąć  mogące  nie do s ą ­
du i śc  mają,  lecz roz t rzygane  będą  w d rodze  admin i s t r a cy j ­
nej  p r z ez  w ładze  towarzystwa.

9 )  J e ż e l i na kon i e c  n ik t  z l icytujących nie p r zy jmie  waru n- 
kóW powyższych ,  p r zyb i c i e  nastąpić nie  bgdz ie 'mogto ,  cuby 
zaś wyżej  l icytujący postąpi l i ,  p ła cone  będzie  w dwóch p ó ł r o ­
cznych  ratach dziedzicowi lub komu  z prawa wj ' padnie.  -__
W Radomiu  dnia 13 maja r .  1830.  —  P re ze s ,  H orach.  —  
Pisal 'z Januszew icz .

■ Obwieszczenie. —  Podaj e  s i ę -d o  pub l i c zne j  wiadomo­
śc i ,  iz na żądani e  W. T e k l i  Niewęg łowski e j  wdowy ,  n i e ­
l e t n i ch  N iewęgłowski ch  matk i  i g łówne j  o p i ek u nk i ,  w s k u ­
t e k  uchwa ły  r ad y  fami l i j ne j  w  sądzie  poko ju  powiatu t e ­
go dnia  22 s i e rp n i a  r .  z. zdzi a łane j  , p r zez  notę  zan ie s io ­
n e  ; r uchomośc i  , po n i egdy  W.  An ton im  Ni ew ęg łowsk im ,  
pos se s so rze  dó b r  Zawi szyna  p o z o s t a ł e ;  j ako t o :  k o t ł y  i 
i n na  m i e d ź ,  c y n a ,  fajans,  s zk ło ,  g a rd e r o b a ,  b ie l i zna  r ó ­
ż n a , p o ś c i e l ,  meb l e  po ko jo w e ,  r óżne  sp r zę t y  gos poda r ­
s k i e ,  z aprzęgi ,  b r y c z k i ,  w o z y ,  s t a t k i  b row arne  i i n ­
n e ,  oraz b y d ł o ,  k o n i e ,  t r zoda  ch l e w n a ,  i d r ó b ,  przez  
pu b l i c zn ą  l icytac j ę na g runc i e  dób r  Zawi szyna  , w powie ­
cie t u t e j s zym,  na dn iu  21 czerwca r .  b .  z aczyna jąc  od go ­
dziny  9 z r a n a ,  i d n i  n a s t ę p n y c h ,  p r z e d - p o d p i s a n y m  r e ­
j e n t e m  odbywać się m a j ą c ą ,  więcej d a j ą c e m u ,  za gotowe 
p ien iądze  sp r ze d an e  zostaną.  —  Ra dzymin  dnia  2 maja 
1830  r .  —  R e j e n t  kance l la r j i  powiatu- S tani s ł awowskiego,  
Jan  Sobieski .

Posiedzenie Sejmowe 
R a p p o r t  o g ó l n y  R a d y  s t a n u .

( D a ls z y  C ią g . )

( lV ydział Sprawiedliwości.)
W y k o n a n i e  p r aw  uchwalonych na s e jmie  1825 r .  , wy ­

maga ło  z s t rony  r ządu  szczegó łowych  u r ządz eń .  Za radz i ­
my t r j  po t r zeb ie :  1) Uchwała xięcia namies tn ika  k r ó l e ­
wsk iego  z dnia 3 l i stopada 1825 r .  s tanowiąca p r aw id ł a  ty­
czące się sposobu ut rzymywan ia  aktów s tanu cywilnego,  i

zaznaczeni a  x iąg  na ten  kon iec  p r zeznaczonych .    2 j  W
sk u t e k  prawa o ust anowieniu towarzystwa k r edy towego  
wydana p r zez  k o m u n . , j g  sprawiedl iwości  pod d. 25 k w ie ’ 
tnia 1826 i n s t rukc j a  dla wydzia łów bypotecznych,  pisarzy,  
. re j en tów kancel lar j i  z iemiańskiej .  3)  Urządzenie  oddzi e l i  
nej kance l la r j i  z iemiańskie j ,  w Suwa łkach  dla  dogodności

IIi r m Z ' l I tCOW’ -'Vr/ r iatach ^ ł k r o w s k i m ,  Se jneńsk im ,  Ma-  
i j ampo l sk i i n  i _ Kalwary j sk im.  4 )  Urządzę  nie ogólne dla 
sądów pokoju  i t r y bu na łó w ,  p rzez  koramiss jg  sprawiedl i -  
wosci w pr zedmioc i e  r egul ac j i  hy po t e k  powiatowych w y .

W sądownictwie cywilnem wymiar  spr awiedl iwości  i za ­
ł a twien i e  in t eresspw odbywa ły  się w ogóle z na leżytym p o ­
sp iechem.  Rozwinięc i e  dz i a ł ań  t owarzys twa k redytowego 
z iemski ego,  o bardzo znaczną l iczbę processa zmn ie j s zy ło .

 ̂W sprawach  k a r n y c h  n ie  by ło  wprawdzi e  nadzwyczaj ­
nej ,  usprawiedl iwić  się do pewnego  stopnia nie dającej  zw ło ­
ki,  j e d n a k  liczba spr aw  lego rodzaju,  jest  t ak  znaczną,  że 
po t i z eba  pomnożen ia  n a k ł a d u  na wydzi ał  k a r n y  coraz sta­
je się j awn ie jszą .

Między  p r zyczynami  zwiększaj ącemi  l iczbę spr aw  k a r -  
nycb,  można poczylac  za najg łówn ie j s ze  nas t ępu j ące :  l j
L p ły n i o n e  czasy zabu rze ń  i wojen,  b y ł y  czasami zepsucia ,  
pogardy  zasad rel igi jnych i mora lnych.  —  Zepsucie  to r o z ­
c i ągnę ło  się i do n iższych  klass towarzystwa,  i dotąd obja­
wia się w l icznych pope łn i anych  zb rodn i ach  i  występkach.  
T e m u  z ł em u  na jsku teczn i e j  s t opn iowo zapobiedz  są zdol-  
ne p i zy  t rwałości  poko ju ,  s t erowna nauka rel igi jna ,  p r z y ­
k ł ad  pas t e r zy  i nauczyciel i  l u d u .  2 )  Niedość dok ł ad ne  
u i z ądzen i a  więzień,  z k tó rych uka ran i  bardz i e j  jeszcze z e ­
psuci w yc h od zą ,  a pok i l kak ro tn i e  sądzeni  i k a r a n i ,  n o ­
wych zbrodn i  i wys tępków dopuszczaj ą s i ę ,  wychodząc zaś 
z więzienia bez żadnego funduszu ,  nędzą  pon iękąd  z m u ­
szen i  bywają  do^ nowych zbrodn i .  Udoskonal en i e  admin i ­
s t racj i  więziennej  , k t ó r e  nie usz ło baczności w ładzy  ad ­
mini s t r acy jne j ,  j ako i o tein poniżej  j e s t  wzmianka ,  p r z y ­
czyni  się z apewne  do zmniejs zenia  l iczby przes tęps tw,  3)  
Z b r od n i e  r a bu nk ów  i k r adz i eży  r zadko  ba rdzo  bywają p o ­
pe ł n i an e  p r zez  włościan rolników i ich czeladź ; zwyk le ,  a 
szczególniej  do zuchwal szych p rzeds ięwzięć  lego rodza ju  
wchodzą zydz i ,  wyrobni cy  dzi enni ,  zbiegi  wojskowi,  t udz i eż  
s ł użący w miastach bez  miejsca zostający i p różni ac twu  od ­
dający się.

Chociaż j ednakowy  je s t  sku t ek  zepsucia mora lnego  wszy­
stkich  tych klass ludzi ,  każda  j e dn ak  z nich,  z innej ,  sobie 
tylko właściwej  p r z yczyny  p r ze s tęps twom się oddaj e ;  
i tak:  żydzi  wiekami  do lekk i ego  sposobu zarobkowania  na­
wykl i ,  un ika j ą  wszelkiej  c i ężkie j  pracy;  han de l  towarami  
i p ien i ędzmi  nie wieiu zamożnie js zych,  a zaś s z yn k  t anne-  
mi t r un ka mi ,  faktorstwo i szacher slwo ca łe j  uboższej  i n a j ­
l iczniejszej  klassy zydow s t a ły  się udz i a ł em;  z temi to z a­
robkowania  sposobami ,  łączyl i  zwyk le  ubożsi  żydzi  p r z e ­
chowywanie r z eczy  k radz ionych ,  i dawanie  . p rzy tu łku  z b ro ­
dn ia r zom.  T e r a z  z mocy pr zepi sów  pol i cyjnych i s k a r b o ­
wych,  us t a ł  po większe j  części ,  dla ubogiej  klassy żydów 
ich sposób  za robkowan ia  p r zez  s zynk  t r u n k ó w ,  rzeź  by d ł a  
po wsiach,  i chodzen ie  z k r am ikam i  po  ul icach i po k r a ju ,  
a chociaż inne  ź ród ł a  z a robku  dla nich o tworzone  zosta- 
ł y ,  p rzeci eż  nawyknięc ie  do lżejszych za t rudn i eń  większą 
ich l iczbę sk ł an i a  do p rzes t ęps tw,  an i ż t l i  do korzystania ,  
z cięższej  pracy.  ( D a lszy  c iąg  n as tąp i .)



( 3 )

Izb a  P oselska  z d: 1 czerwca.
.Po przeczyt aniu  r a po r t u  Rady stanu N.  Panu  złożo-  

trego, JO.  Xiąże  Lubeck i  m in i s t e r  p r zy ch od ow i  s k a r b u ,  
u c z y n i ł  z rozkazu N.  Pana  izbie pose l skie j  wn iosek  na- 
Stgpująęy,:

« P rześw ie tna  Izb o  Poselskal 
»Na dn iu  17 stycznia r .  1826,  sk ł ada jąc  s e n a t u  podnóż ­

k a  t r onu  hołd g ł ębok iego  smu tku  swojego,  :niał za razem 
honor  wynurzy,ó życzeni e ,  aby wnies ionym by ł  na sejm p ro ­
j e k t  ,d.o prawa  o u tw orz en i e  funduszu dostatecznego na 
wystawienie  pomnika  mającego świadczyć o wdzięczności  
narodu  dla zma r ł ego  k ró l a  i dobroczyńcy naszego.

^Naj j aśnie j szy Pan żywo wzruszony tym sprawiedl iwym 
ho łd em  spamiątce n i eśmie r t e l nego  ojczyzny naszej  w sk r ze ­
siciela , p r z ez  usta senatu,  n i e s io n y m ,  potwierdzając to 
wyrażen ie  mi łości  i uwielbienia ,  d a ł  za razem p rz yzwo le ­
nie  swoje na sposob wykonan ia ,  jaki  pierwsza w k ra ju rna- 
g is t ra t ura  z ap roponowała .

nPomiinó to panowie ,  p r zed mio t  obecny,  r óżny  samą na­
t u r ą  swoją od tych wszystkich,  k tó r e  się mieszczą w ob rę ­
b i e  zwyczajnych obrad  p r awodawczych ,  pod innemi  też 
uważać na l eża ło  względami.  Nie  idzie tu o r ozb ió r  i o cen i e ­
n i e  ś rodków,  jakie  przewodnia  doświadczenia wskazuje  nam 
za , po t r zebne ; m a t o  być raczej  objawienie tychjnajgłębszych 
,uczuć ,k tó re  wiernie  wszystkie  serca  w  .narodzie p rzechowały .

«Dla  tego to, p rzedewszys tk i em żąda ł  wiedzieć  M o n a r ­
cha ,  jak ie jes t  zdanie  izby pose l sk ie j ,  w lej m ie r ze .  J e ­
żeli  to zdanie  łą czy  się z tern,  k tó r e  senat  j uż  wynurzy ł ,  
wówczas,  s tosownie do przepi sów .art.  153 statutu organi ­
cznego o r ep r ezen t ac j i  na rodowe j ,  upoważnieni  są przez 
Jego Kró l ew ską  Mość Jej  minis t rowie ,  aby po ł ączonym 
kommis s jom se jmowym dostarczyl i  wszelkich po t r zebnych  
w iadomoś ci ,  i za porozumien i em się z n i emi  ułożyl i  p r o ­
j e k t  do prawa,  który- okryty inicjatywą Mona r szą  wniesio­
n y m  zostanie na ob rady  sejmowe.

’’T y m  końcem,  mam sobie polecone zapros ić pana m a r ­
s za łka ,  aby,  gdy j uż  odczytanemi zos t aną ,  tak p rośba  se­
natu jako i odpowiedź Naj jasnieyszego Pana ,  znane  j u ż  w i e j  
chwili  z pism publicznych królestwa,  zapytać się chci ł  izby o 
jej zdanie  w tej  m i e r ze  , czyli się tak do życzeni a senatu-  
p r zy ł ącza ,  j ak  z n im uczucia jego wdzięczności  podziela,  u 

P o  wysłuchan iu  powyższego wniosku  JO.  xiecia mini ­
s t ra  skarbu , izba poselska j ednozgodn ie  odg ło sem p rz y ­
zwolenia ,  ( j ak  o tern wczoraj  donieś l i śmy)  okazał a go to ­
wość p rzys tąpienia  do życzeń  p rzez  senat  objawionych,  w 
sk u t k u  czego u ło żen i e  s t osownego p r o j ek tu  postanowio- 
ne m  zostało.

—  A r t y k u ł  pana S t e r n a ,  dla b r aku  miejsca,  dopiero w 
nas t ępnym da my  nu merze .

ANGLJA.  —  Z  Londynu, d n ia  26 mojcz. —  W cyrkułu-  
rzu dworskim powiedziano,  że liczba dokume n tó w ocze- 
kujących podpisu k ró l ewsk iego,  jest nadzwyczajni e wiel­
ka.  Minis t rowie podnIł~wnioski  w obu izbach względem 
wyznaczania osoby lub kommiss j i ,  k tór a  za króla podpi ­
sywać będzie .— Dziennik M orn ing  M'diverUser zapewnia ł  
że x iąże  Leopold  rezygnuj ąc  władztwo Grecj i ,  uczyni ł  
to jedynie na prośby xiężny Kentu .  C ourier  donosi ,  także,  
iż x iąże  nic pojedzie  do Grecj i ,  i że ostatnie depsze  któro 
o t r zyma ł  od hr .  Capodist r ias ,  s k ło n i ł y  x i ęc i ado  zrzeczenia  
się korony  Greck ie j .— Xiąźe  Klarencj i  jest  zdrowszy.— Osta­
tni biuletyn o stanie zdrów ia królewskiego dn.ia wczorajszego 
wydany,  b rzmi  w te s ł owa:  nDnia  wczorajszego by ł  k ró l  
bardzo ś ł ahy,  ale noc mi a ł  dobrą i dziś rano jes t  l epi ej . it
—  Dz ienn ik  Globe donosi  z listu odebranego z Messyny:  
»Cała  Angie lska  flota prócz okrę tu  B r ita n ia  pop łynę ł a  
do Algieru.  S łychać ,  że część e skad ry  Rossyjskiej  uda 
się za nią.  Za powód tego poruszenia  , podają  tu pot r ze­
bę bronienia  własności  i życia Europe jczyków,  ale chodzi 
także wieść o n iepo rozumien iach  zaszłych pomiędzy k o n ­
sul em Angiel sk im i admi r a ł em F rancuzk im pod Algierem.

Wiadomości W arszawskie.
—• NN.  Państwo powrócą  najdalej  za dwa t ygodn ie .  Cho ­
r ąg i ew  powiewa ciągle na zamku k ró l ewsk im.
—  N.  Pan  ozdobi ł  o r de r em  ś. Stanisława 3 k la s sy  ba ro ­
na  F re j s t e t ,  j e n e r a ł a  ad jut anta  w. x.  Bodeńskiego.  T y m ­
że o rd e r em  3 k la ssy  h r .  Szl i fen adjut anta  k ró lewicza n a ­
s t ępcy  t r onu  P rusk i ego .
—  K u r j ę r  W ar szawsk i  don os i ,  że panna  Sontag została 
wezwana,  do Fischbacl i  gdzie  się zjeżdża dostojna rodz ina  
N .  k ró l a  P r u s k i e g o ;  wyjeżdża ju t ro  po p i ą ty m konce rc i e  
i obiecuje  wrócić za dni  10.  Pozaonegdaj  znajdowała się 
na  wieczorze tańcuj ącym u xięcia Cza r to ry sk i ego  wojewo­
d y , i  wybo rn ie  t ańczył a  mazu rka .

WIADOMOŚCI NAUKO W E.
O Izra e lita c h  z p ow oda  a r ty k u łu  p a n a  Z o n a ra s  , 

w  iV . 1 2 4  P ow . D z. K r.
( Dokojiceznie.')

Nie chcę ja tak źle o Zonarasie  sądzić,  ażeby on,  b ro ń  
Boże! Iz r ae l i tom takiej  s zk o ły  życzył ,  gdzieby się t r udn io ­
no zb ie r an iem podań rabinicznych.  Jakże  Zona ra sowi ,  j a ­
ko czcicielowi Majmonidesa,  nie ma bydź wiadomo,  ile mąż 
ten zadał  sobie p r ac y ,  ażeby z G em ary  będącej  tylko 
objaśnieniem p łodów tyber j i suiej  szko ły ,  zrobić wyjątek,  c e ­
lem (jak sam iv pr zedmowie  wspomina),_ograniczenia ob rząd ­
ków rel igi jnych na 5ćiu xiegach Mojżesza i swoim wy ją ­
tku! ( I )  Chociaż my Izraelici  t ak  p rzekonani  j es te śmy  o 
potrzebie t radycj i ,  żaden j ed nak  zaku ty  nawet  (jak Z o na ­
ras mówi) ,  żyd,  nie życzyłby sobie takiego zbioru.  Bo n i e ­
stety! mamy i takich rabinów, którzy należą do s ekty Chas- 
sademów.  Chcę ja na j ego unie winienie m n i e m ać ,  że on 
o d rug i em szkoły tyberyiski ej  myśli  z a t r u dn i e n iu ,  lecz 
za t rudn ieni e  to nie może u Izrael i tów mieć miejsca dziś,  
gdzie synagoga j e s t  obowiązaną t rzymać się ściśle t ex tu Mas-  
sorytskiego.  (2)  Iczyl i  takiej  ku Massari tom ufności p r z y -  

I ganiać na leży ,  ( jak j edni  mniemaią ) nietak ł a two  sądzić 
się daje.  Wiadomo n a m,  że przedsięwzięciu K e n i c o t a , 
który  w 1760 z podejrzenia  ku Massor i tom,  wiele manii ' ,  
sk ryp tów  bihlji zb ier ał ,  końcem porównania  z t ex t em,

(_1) C hociaż tu  M ajm onides n ie  z u p e łn ie  m a  słuszność ', bo  z  
jeg o  n a w e t w y ją tk iem  nie m o ż n a s ię  T a łm u d u  p o zb y ć  fjafc  on sam  
w sw y ch  listach  m ów i), je d n a k ż e  jed y n em  za tru d n ie n ie m  n a jw ię ­
k sz y c h  rab in ó w  te raźn ie jszy c h  je s t  u czy ć  p o d łu g  d aw n y c h  w y ją ­
tk ó w  i.ty lk o  W w ą tp liw y ch  m iejscach  u d a ć  się  o pom oc do T a lm u d u . 
Ć o .lep iej będzie  objaśnione, w  h isto rii T a lm u d u , k tó rą  się te ra z  z a j­
m uje.

(72) M asso ry ć i b y li to  lu d z ie , k tó ry c h  z a tru d n ie n ie  b y to  podo­
bne do z a tru d n ie n ia  d ru g ieg o  sz k o ły  ty b e ry jsk ie j. A u stanow iony  
przez  nich sposób c z y ta n ia  n a z y w a  się  M asso ra . (z o b . P rid e au  
C onexion 1 T . 5. księ .



( 4 )

^h rze śc j i ń scy  uczeni n*o bai’dzo potakiwali .  Z lem wszy- 
s tkió;n wolno chr/.eśoj-anom porównanie  takie u skut eczn i ć ,  
a | e Izrael i tom w /.aden sp o s ó b ,  d rug ie  więc ' zat rudnienie  
s zko ły  ty b eryj skić j  u I ż r . c l i t ów  n igdy  miejsca mieć nie 
może .  Py t a  się Zonaras :  czemuż Izrael ic i  nie mają t e r az  
Mąjmonidesa ,  lub ko men t a r za  j ak  Aben  Ez ry  ? t ak i e  z a ­
pytani e można np .  zadać A n g l i k o m ,  czemu oni t e r az  nie 
maj ą  Newtona  ? Odpowiedź jes t  ł a twa  , bo j eo i usz  jest 
r z a dk im  f enom enem na tu ry .  Co się tycze pyt an ia  względem 
Aben  E z r y  pr zyzna  mi  zapewne Zonaras  , że (o ile on j a ­
sność  i z rozumia ło ść  za największy  przymiot  k o m en ta to ­
r a  uważa )  kome n ta r z ,  k tó ry  od Medel sohna i j ego uczniów 
po s i a d a m y ,  przechodzi  komen ta r za  Aben E z ry .  W pr aw ­
dzie  p ierwsi  ostatniego używali  , ale w tern ich zas ługa , 
£e go objaśniają.  Zonaras  chce wnosić,  z n i edorzecznego 
n i ek tó ry ch  komenta to rów  w y k ł a du  b ib l j i ,  nie Wiadomość 
j ę zyk ow ą  Izrael i tów.  Sumieni eby  mnie obwini ł o o s t r o n ­
niczość,  "gdybym za r zu t  ten zup e łn i e  b ez za s adn ym  osą­
dzi ł .  P r z y z n a j ę ,  źe my Izrael ic i  podobni  i nnym narodom 
p r z y  wielkiej  l iczbie rozsądnych k o m e n t a to r ó w , wiele leż 
ma rz ący ch  wykładaczów posiadamy.  Ale t aki e w y k ła d a ­
nia n ie  są sku t k i em nieznajomości  ję zyka ,  ale r a c z e j s k u t -  
skiern sk łonnośc i  do mi s tycyzmu  i a l legorj i  ( I ) .  Śmia ło  
mogę  ca łą  publ iczność zapewn ić ,  ż em naumyś ln ie  t e r az  
c.ałv s ł own ik  Gezeniusza  p r z e s ze d ł  (2 )  i znal az ł em je,  wy ją­
wszy prawie  10 niewielkiej  ważności  wyrazów;  wszys tkie  
inne  objaśnia tak , j a k  oddani  nawet  mistycyzmowi  rabini  
j e  r ozumiej ą.  P r zyczyna  zatem tego marzen i a  j es t  w tern, 
iż oni z przesadzonej  pobożności  nie chcą p rzes tawać na 
p ro s t em wykładan iu ;  co t eż i uczeni  innych  na rodow uczy ­
ni l i ,  nawet  tacy,  k tór zy  w oryginale  biblji nie rozumiel i ;  o 
c zem p rzekonać  się można  przeczy tawszy  k i l ka  tomów 
Sauvina  oDiscour s s'ur la Bible. i t  Niech mi tu wolno b ę ­
dzie  czynić  te uwagę-, że co się tycze wyk ładu  bibl j i ,  I z r a ­
elici nie są p r zy m usz en i  t r zymać  się wyk ładu  przyj ętego 
od t a l mu du . Z zadziwien iem widzimy jak Nachmunides  i 
Sam u e l b en  Mey e r ,  lubo oddani  nauce t ahnudu  , wolni 
j ed n a k  od p r z e s ą d ó w ,  zachowują zdrowej  k r y t y k i  prawi-  
d ł a .  Co do nadużyci a edukac j i ,  o k tór em Zonaras  mówi 
5e nsżkólnicy idąc ślepo za zdaniami  r ab inów,  męczą  g ło ­
wy  m ł o d z i eż y « przyznaję",  że w nie j akim względzie ma 
s ł uszność ,  bo wiele tćj edukacj i  j eszcze nie dostaje.  I k a ­
żdemu  wiadomo ,  że komenta torówie ,  w k tó rych  się choć 
s ł a by  cień mi s tycyzmu  i p rzesądów p rz eb i j a ,  młodzieży 
s ą  szkod l iwymi .  Aby się lepiej  dać z ro z u m ie ć ,  mówię ,  
że  bibl j i ,  tej sfęgi  świętej ,  k t ór a  im grun towniej  poznana,  
t e m  więcej wysokość swojg uczuwae nam da j e ,  sposobem 
roz s ądn ym,  to jest ,  g r a mmćtycznym i po d łu g  zdrbwej  k r y -  
tyki  p rzepi sów,  uczyć  się I rzcba,  do czego teraz Izrael ic i  
p rzyzwyczaj ać  się zaczynają.  Znam ja wiele Izr ae l i tów,  co 
chę tn i e  zdanie to z em ną  podziela .  Lecz  upoważn ionemu 
wiekami  nadużyciu  wychowania,  j edyna  t y lko r ządu  o jco­
wska troskl iwość i czynne jego s tarania  zapobiegać mogą.  
J e m u  to należy dać lepszy k i e r u n ek  tej  edukacj i .  N a j ­
więcej 30 lat przy  poprawie  tćj  edukacj i ,  przy  ustanowie-

(1 )  K a ż d y ' z  h i s to r ią  kośc ie lną  o b e z n a n y  w ie ż e  s e k t a  gn o s ty -  
ków p o w s t a ł ą  jedyn ie  z  z łeg o  w y k ł a d u  je d n eg o  m ie jsca  M a t th .  
5,  25, z o b . -F le w e j  h is t .  ccci. 1 T ,  lib 3'.

( h  Z tego pow odu a r t y k u ł  ten t a k  d ługo  b y ł  w s t r z y m a n y .  -

niu s zkó ł  p rzemys łowych  i bl iższych nieco s t osunkach po­
l i tycznych , okaże  p r z ed  ca łym światem , źe t r y b  handlu 
nie s t ł u m i ł  t r y bu  um ys łow ego  i badania.  Młodz ież  i z r a­
elska,  jest  p r z ym usz on ą  do badania  i myś leni a więcej ,  an i ­
żeli młodzi eż  j ak i egoko lw iek  innego l udu.  P ie rwsze j  b o ­
wiem nauczyci el  nio zadaje ani s ł ów , ani  deklamac ji  na 
pamięć.  I zr ae l i cie  zbywa na sposobach ułatwiających wszel­
ką naukę .  Młodzi en i ec  i s rae l ski  j e s t  ca ły  dz ień za t r u ­
dniony c i ęg ł em rozmyśl an iem aa leżącem n ie  na p r z e cz y ­
taniu np.  jakiego autora ,  ale a a  s zperan iu  zdań  i ich p r z y ­
czyn róż nyc h  sprzeciwiających się r abinów.  T rz e b a  więo 
na to mieć baczność,  ażeby t emu ,  r ozm yś l an iu  szlachetniej ­
szy nadać cel i k i e r u n e k ,  i s tarać się o ich sk łonność  do  
pros to ty ,  o u sz l achetn i enie  ucr.uć t owarzyskich.  I  k tó r yż  
sposób może  być skut ecznie j szym ku  t emu  jeżel i  nie biblja 
nieskalana dziwacznym w y k ł ad em ?  Po tych uwagach nad wy­
chowaniem Izr ae l i tów wróćmy się znowu do recenzj i  na­
szego Żonąrnsa.  Dziwi mn ie  ło mocno ,  j a k  Zonaras  może 
sądzi ć,  iż ja wątpię o znajdujących się w Ta lmudzi e  helle- 
n i z m a ch ;  nigdy myśl  t ak s  nie mia ł a  do mn ie  p r z ys t ę p u ,  
owszem używam częs to s ł ownika  hebra j ski ego  objaśniają­
cego j edyn i e  zna jdu j ące się choć W nad e r  rtiałej liczbie w 
talmudzie,  h e l l e n i z m / .  Niech  mi tu wolno będzie  przyto­
czyć  własne  moje w p ęz e sz ły m a f t / k u l e  s ł owa  » j e d y n i e  
p anu Z przebaczam,  jeżel i  sądzi ,  że znajomość grecki ej  i- 
t e r a tu ry  wpływa objaśnieni e t a lmu du .  Niech  kto ja  
na jg run town ie j s zą  posi ędzie  znajomość bibl j i ,  i niech j ak  
na jdok ł adn i e j  będzie  oswojony z dzi e ł ami  g recki e j  ̂ l i te r a­
t u ry ,  n igdy j e d na k  n i e . bę dz i e  m ó g ł  z rozumieć  p ie rwszą  
s t ronn i cę  t r pk ta lu  Baracbathit  źe tern więcej n ie  chcę m ó ­
wić t ylko ,  że wiadomość g recki ego  języka nic ma żadne-  
go wp ływu  na znajomość ta lmi idu , jes t  nadto wyraźne .  
Przy  t om zdaniu  i t eraz j e szcze  obst awam wsp ie r a j ąc  się 
na g r u n t ow ny m  dowodzie  (1) .  B u x t o r f  by ł  j ed n ym  z n a j -  - 
w iększych orjenta l is t ćw chrześc jański ch  , k t ó ry  oraz w 
g r eck im . j ę zyku  b y ł  b i eg łym,  a j ed nak  taki w  swoim s ło-  
wn iku  t a l i nudycznym p rz y  t ł ó m a cz em u  j ed ne go  miejsca  
p o p e ł n i ł  b ł ą d ,  k tó r e inuby  zwyczajny ta lmudys ta  Izrael i ta 
nie pod pad ł .  Lecz niech Zo na ra s  nic mn iem a  że ja się 
chlubię tęin Izrael i tów p ie rwszeńs twem;  nic t ak  bardziej  
nie Żądam, jak,  ażeby Izrael ici ,  po s łu szn i  radzie Maj.no- 
nidesa ,  poświęcal i  się i nnym n a u k o m ,  choć z ma ły m taI- 
mudu u szczerbki em.  W  p rz ek ona n i u ,  źe Zona ra s  choc ob­
stając p r zy  swoje.n r a z  o Izrae l i tach  powźię tem mniemaniu ,  
nie wzgardzi  do b rą  moją chęc i ą ,  zostaję etc. —  A . B u chn er .

( i y  W jednern  m iejscu  sw ego  s ło w n ik a  L e x .  Cha. T h .  t lóm a-  
m a c z y o n  „D u a  C rep u scu la  sunt:  c rep u sc u lu n i  noctis  e t  veins dies, 
c m m s c u lu n i  diei vei .i t  n o x >  Ze z a ś  z a m ia s t  „ r re p u sc u lu m  noctis 
„ b y ć  powinno: recess i t ,  decl inav i t  nox,  i z a m i a s t v c rep u sc u lu m  diei« 
m a  być: recess i t ,  dec l inav i t  dies , p rz e k o n a ć  sięi m o ż n a  p r z y  m alem  
r o z w a ż a n iu  togo m iejsca .  Szczególn ie j  w idać  z ca łeg o  s łow nika ,  
że nie b y t  t a lm u d y s t a .  M ichaelis ,  wielki  o r j e n ta l . s  a,  chcąc  w ie­
dzieć  w  iednem  m iejscu  p ism sw o ich ,  j a k ie  czesci biblji  od two- 
rzycie l i  t a lm u d u  z a  k anon iczne  u w a ż a n e  b y ł y ,  m ów i,  ze t a k i e  p y ­
tan ie  j e d y n ie  M ende lsohn  p rz e z  ś ledzenie  w  ta lm u d z ie  ro zw iązać  
zd o ła .  B o  ch rześc jańsk im  u c z o n y m , m ó w i  on, z b y w a  n a  p o t rze ­
b n y c h  do ten-o zna jom ośc iach  t a lm u d u .  Z tą d  ja sn o  w id ać  ze t a k a  
tv ik o  m y ś lą c a  g ło w a  j a k  M ic h a e l i s ,M e n d ę l so h n a  cenić u m i e ,  i  ze 
tak i  ty lk o  s k ro m n y  i p ra w d ę  k o c h a ją c y  cz łow iek ,  uzn a je  p ie r ­
w szeńs tw o  Iz ra e l i tó w  co do nauki ta im u d y e z n y c h ,  i ze  im p ra w ie  
ty lk o  d os tępną  j e s t  n a u k a  ta lm u d u .

I V  D R U K A R N I  G A  Ł E Z  O J V S K I E G O  I  K O M P .  P R Z Y  U L I C Y  Ż A B I E J  N r .  47 2 .


